
wiadomości

Niecodziennia akcja Policji. Uratowali...
borsuka
Data publikacji: 10.05.2021 10:33

Wiślańscy mundurowi otrzymali w nocy zgłoszenie od mieszkanki Łabajowa, która
zaniepokojona była odgłosami dobiegającymi z niedalekiego potoku. Twierdziła, że
przypominają one płacz dziecka.

fot. udostępnione przez ośrodek "Mysikrólik"

Wysłani na miejsce policjanci znaleźli tam jednak małego borsuka. - Dyżurny skontaktował się Ośrodkiem
Rehabilitacji „Mysikrólik” z Bielska-Białej, którego właściciel przekazał jak pomóc zwierzęciu, aby nie
narażać go na dodatkowy stres do czasu jego przyjazdu. Policjanci umieścili borsuka w skrzynce i przykryli
kocem, zapewniając mu dostęp świeżego powietrza. Właściciel ośrodka przekazał, że matka małego
borsuka najprawdopodobniej nie żyje i dlatego było słychać jego skomlenie - informuje asp. Krzysztof Pawlik,
oficer prasowy Komendy Powiatowej Policji w Cieszynie.

Zwierze jeszcze tej samej nocy trafiło pod opiekę specjalistów. 
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